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Mord przepychu olimpijskiego
D z w o n  o l i m p i j s k i  -  s y m b o l e m  p o k o j u
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Szef sztabu arm ji francuskiej, p 0 złożeniu wieńca na grobie Nieznanego Żołnierza, wpisuje się ao
księgi pamiątkowej.

,:ius5 {afi sorct”
N a j n o w s z y  w y c z y n  p ł k .  L f n d b e r $ i i ’ a

Berlin, w  s ierpn iu .
O lim p ja d a  w  B e r lin ie  s tw o rzy ła  

n o w y  rek o rd  o l im p ijs k i:  rek o rd  
p rzep ych u . D o p ra w a y  tru an o  je s t  
z n a le źć  in n e ok re ś len ie  d la  te g o  
w szy s tk ieg o , z czem  w ys tą p iła  s to ­
l ic a  N iem ie c  z ty tu łu  ig rzy  sk. N ie  
ma w ą tp liw o śc i, że pcdoD nej, z ta ­
k im  luksusem  p rz y g o to w a n e j 0 -  
lim p ja d y , ju ż  n ie  zobaczym y. N a ­
stępna w  T o k jo  b ęd z ie  zn aczn ie  
sk ro m n ie js za  i zam kn ięta  b ędz ie  
p ra w d op od ob n ie  w  ram ach  b a r­
d z ie j sp o rtow ych  z pom in ięc iem  
tych  dod a tk ow ych  d ek o ra cy j, ja k ie  
w id z i s ię  na k ażd ym  kroku w  B e r ­
lin ie . P o d  tym  w zg lęd em  N iem cy  
6 iw o rz y ly  rekord .

F R E K W E N C JA
N iew ia d o m o  ty lko , ja k  b ęd z ie  z 

fre k w e n c ją . Z d a je  s ię  jed n ak , że 
i pod tym  w zg lęd em  p ow s ta n ie  n o­
w y  rek o rd . C h oc ia ż  pu b liczn ość  
za g ra n ic zn a  za w io d ła  oczek iw a n ia  
o r g a n iz a to ró w , to  jed n ak  p u b lic z ­
ność n iem iecka  napew n o  dop isze. 
Ju ż p rz e z  p ie rw s ze  d w a  dni do 
B e r lin a  p rz y b y ły  192 sp ec ja ln e  po­
c ią g i, d ow ożące  gośc i ze w s zy s t­
k ich  m iast N iem ie c . F re k w e n c ja

na s ta d jo m e  s ta le  10 0 -p roccn to- 
w a.

T y lk o  tych p ien ięd zy  ja k o ś  n ie  
w ‘ dać T y c h  o c zy w iś c ie  za g ra n ic z ­
nych p ien ięd zy  W j  s ta rc zy  p o ro z­
m a w ia ć  z  w ła ś c ic ie la m i sk lep ów  i 
n ocnych  lo k a l',  k tó re  są n a jlep ­
szym  sp raw dz ian em  fre k w e n c ji 
cu dzoz iem ców , aby  s ię  przekonać, 
że za g ra n ica  z ro b iła  zaw ód . N a  
K u r fu rs ten d a m m  s ły s zy  s ię  co- 
p raw da  o p óźn e j g o d z in ie  w  nocy 
g ło śn e  o b ja w y  p ija n e j radośc i, a le  
to n ie  są b yn a jm n ie j c i zam ożn i 
cu dzoziem cy, a le  ba rdzo  p rz e c ię t­
ni N iem c y  z p ro w in c ji,  k tó r zy  ob ­
le w a ją  p iw em  n iem ieek iem  z w y ­
c ięstw a .

M ŁO D ZIE Ż  I POKÓJ
J eszcze  pod in n ym  w zg lęd em  o- 

becn a O lim p ja d a  s tw o rzy ła  now y 
rekord . J es t n im  sp ec ja ln y  ch a rak ­
ter, n adany z  ro zm ys łem  p rzez 
N iem ców . O lim p ja d a  obecna j t s t  
ja k b y  ca łk o w ic ie  p rzezn aczo n a  d la  
m łod z ie ży . J es t w ezw a n iem  do 
n ie j, aby  łą c zy ła  s ię  na piolu s z la ­
ch e tn ego  w sp ó łza w o d n ic tw a  na 
te ren ie  sportu .

T e j  O lim p ja d z ie , zadedykow a-

o  w  a
używanych w  Chinach. Uczą oni 
swych pupilów nietylko jak zaparzać 
herbatę, ale, co najważniejsze, jak ją 
pić. Szkoła herbaciana mieści się w  
specjalnie urządzonym, budynku, po­
zbawionym niemal zupełnie mebli i 
udekorowanym rzadkiemi kwiatami.

K INEM ATO CRAFJA W  HOLANDJI
Holandja posiada 305 kinoteatrów, 

w  czem 291 dźwiękowych. Produk 
cja filmowa wyrosła na sile i znacze- 
n u od czasu wybudowania wielkiego 
atelier Philipsa w  Endhoven. Oprócz 
niego czynne są atelier w  Amsterda­
mie i Wassenaar. Przeciętna produk­
cja krajowa wyncci 7 —  8 filmów 
pełnometrażowych rocznie M niejwię- 
cej 42 —  43 procent filmów importo­
wanych pochodzi ze Stanów Zjedno­
czonych, reszta dzieli się pomiędzy 
produkcję krajową, niemiecką, fran­
cuską i brytyjską

le można korzystać z ulgi weekendo­
wej wynoszącej 33 proc. ustępstwa w  
pociągach osobowych, a zatem opłata 
za przejazd tam i spowrotem wynosi 
22 zł. 20 groszy.

Pozatem  w okresie czasu do końca 
w r z e ś n i a  można p r z y  e o n a jm n i e j  s i e d ­
miodniowym pobycie w  Augustowie 
skorzystać ze zniżki 50 proc. w  oby­
dwie strony, na podstawie k a r t y  u- 
c z e s ł n i c t w a  „Lato n a  z ie m ia c h  wschoJ 
nich" W  takim razie o p la t a  z a  D r z e -  
j a z d  t a m  i spowrotem wyniesie jedy­
nie 16 zł. 40 g r o s z y ,

Za kajaki pobiera się z W arszawy 
do Augustowa po ‘ ,20 zł. od 10 kg., 
licząc okazującym legitymacje które­
gokolwiek klubu sponu lub turystyki 
wodnej opłatę za połowę wagi.

n e : m ło d z ie ży  c a łe g o  św ia ta , z
ro zm ys łem  nadano ch a ra k te i w y ­
b itn ie  p ok o je  w y, co zo sta ło  p od ­
k reś lon e p ew n em i sym bo lam i, n ie  
p o zb aw ion em i p ew n eg o  te a tra ln e ­

go e fek tu . T a k im  sym bolem  b y ł 
d zw on  o lim p ijs k i, u m ieszczon y  na 
s p ec ja ln e j w ie ży , k tó r y  sw ym  g ło  
sem, sk ie row an ym  do m łod ych  ca ­
łego  św m ta , zw ia s to w a ł ro zp oczę ­
c ie  ig rzy sk . T a k im  sym bolem  b y ­
ło  w rę c z en ie  k w ia tó w  H it le r o w i 
p rzez  m ałą  d z iew czyn k ę  w  ch w ili, 
g dy  w s tęp o w a ł do sw e j lo ży  w  
d z ień  o tw a rc ia .

O fia ro w a n ie  d rzew a  o liw n ego , 
k tó re  zosta ło  na s ta d jon ie  za sa ­
dzone i w yp u szczen ie  30.000 g o łę ­
bi b y ło  sym bolem  p o k o jo w o śc i te j 
o lb rzy m ie j m ięd zyn a ro d o w e j im ­
p rezy .

E N T U Z J A Z M

N o w e  rek o rd y  zre s z tą  muszą 
zaw sze  za  sobą p o c ią g n ą ć  śm ierć  
d aw n ych . P o d  tym  w zg lęd em  o- 
becn a  01im pj'ada o o n tu je  w e w ra ­
żen ia , w y w o łu ją c e  na s tad jon ie  
n ieo p isan y  n iczem  en tu z ja zm . J a ­
k iś  tam m etr, c zy  f r a k c ja  je go , j a ­
kaś sekunda, c zy  je j  d z ies ią ta  
część, a w id o w n ia  z r y w a  s ię  z 
m ie jsc , k rzyc zy , k la szcze  w  d łon ie  
i w y w ija  w szys tk iem  co ma pod 
ręką . W id o w n ia  zapom in a  is to tn ie  
o ró żn ica ch  rasow ych , a n a w e t i 
n a ro d o w ośc iow ych . Z dopuszcze- 
n 'em  o c zy w iś c ie  p ew n ego  lok a ln e ­
go p a tr jo ty zm u .

W id o w n ia  jed n ak , w  80 p ro cen ­
tach  czysto  n iein ipcka, w yk a zu je  
d la  w y c zyn ó w  sp ortow ych  n ie s ły ­
chan y en tu zja zm  i sp ra w ied L  
w ość . A le  ty lk o  w id o w n ia . Tak  
p rz yn a jm n ie j n a leża łob y  sąd z ić  z 
p ew n ego  in cyden tu , k tó ry  tu  p rze ­
szed ł zu p e łn ie  n .ep ostrzeżon y .

W  skokach w zw yż  p ie rw s za  n a­
g ro d a  p rzyp a d ła  Joh n son ow i (U .  
S. A . ) ,  m u rzyn ow i, d ru gą  w z ią ł 
ró w n ie ż  m u rzyn  A lb r ito n , dop iero  
t r z e c ią  b ia ły  — . T h u rb e r. T e go  
dn ia  zaw odom  p rz y p a try w a ł s ię  
H it le r  od paru  god z in  i  po o g ło ­
szen iu  re z u lta tó w  os ta teczn ych  
p rz y jm o w a ł u s ieb ie  w  lo ż y  zw y ­
c ię zców  i g ra tu lo w a ł im . T y lk o  na 
c h w ilę  p rzed  w rę czen iem  nagród  
tym  trzem  zaw odn ikom  opuścił 
sw ą  lożę  na 10 m inut. W ła śn ie  na 
te d z ie s ięć  m inut, ja k ie  trw a ło  u- 
w ień c zen ie  zw y c ię zcó w .

P ie rw s z y  z ło ty  m eda l d la  N ie ­
m iec zdoby ł W o e llk e . J e s t  to p o ­
lic ja n t , k tó ry  je s zc ze  do n ied a w ­
na k ;e ro w a ł ru chem  p rzy  zb iegu  
dw óch  u lic  B er lin a . Skoro jed n ak  
w yp ch n ą ł ku lę  o k ilk a  m etró w  da­
le j od sw ych  w sp ó łza w od n ik ów  i 
zdoby ł d la  N iem ie c  p ie rw s ze  7 
pu nk tów  w  k la s y f ik a c ji,  zosta ł 
m ia n o w a n y  p oru czn ik iem  i prze  
n :es ion y  do K om en d y  G łów n e j P o ­

l ic j i .

W  K op en h ad ze  od b yw a  s ię  k on ­
g res  m ed yczn y . U c ze s tn ic y  te g o  
k on gresu  b y li w e  w to re k  św ia d ­
kam i ru e b jw a le g o  w  d z ie ja ch  m e­
d ycyn y  eksperym en tu . S łynn y b io  
lo g  C a rre l, la u rea t N o b la , o raz  
je g o  ob ecn y  w sp ó łp ra co w n ik  p łk. 
L in d b e rg , zdoD yw ca A t la n ty k u  
p rz ed s ta w ili uczonym  ap ara t, k tó  
r y  o trzym a ł n azw ę  „s e rc o w eg o  ro  
t>ota“ .

Jest to  sztu czn e serce, w ykon a­
ne z n ie zw yk łą  p re c y z ją , po dłu- 
g o trw a ły cn  badan iach  p r z e ,  L in d  
b erga . Z dobyw ca  A t la n ty k u  z ło ży ł 
j e  w  darze  d ok to ro w i F is c h e ro w i, 
s łyn nem u ra ó jo lo g o w i.  D r. C a rre l 
od c zy ta ł r e fe ra t ,  w  k tó rym  o b ja ­
śn ia  d z ia łan ie  o w eg o  „ro ioo ta ". 

D łu go le tn ie  badan ia  p rz ep ro w a ­
dzan e p rzez  u czon ego  b io lo g a  po­
zw o liły  m u u zu pe łn ić  nasze w ia ­
dom ości o w ła ś c iw o śc ia ch  ż y w e j 
kom órk i. N a s tęp n ie  C a rre l doko­
nał p ew n ych  odk ryć , k tó re  spow o­
dow a ć  m ogą  rew o lu . ję  w  k a rd jo - 
lo g j i .

O n g iś  m ed ycyn a  in te re so w a ła  
s ię  je d y n ie  bu dow ą kom órek, ba­
g a te lizo w a n o  n a tom iast ich  fu n k ­
c je . D z is ia j w iem y, ju ż, że  is tn ie ­
je  łą czn ość  m ięd zy  s tru k tu rą  ko­
m órk i a j e j  czyn n ośc ią . N o w o c z e ­
śn i uczen i p rz e rzu c ili pom ost nad 
p rzep aśc ią , ja k a  d z ie ln a  naukę 
an a tom ji od f i z jc lo g j i .  D z ięk i naj 
n ow szym  odk ryc iom , każda  now a 
kom órka b ęd z ie  m og ła  być  u m ie j­
scow ioną .

M ecn a n iczn e  serce , skon stru o­

w a n e  p rzez  p łk. L m d b e rg h a  i dr. 
C a rre la  u m o ż liw i za p ew n ien ie  
„n ie ś m ie r te ln o ś c i"  n iek tó rym  ko­
m órkom  lu d zk iego  i zw ie rz ę c eg o

Czy wiecie, że...
—  Jeciynemi krajami świata, w  któ­

rych kobiety otrzymują taką samą za­
płatę co mężczyźni za en sam rodzaj 
pracy są: Holanaja, Szwecja, Norwe- 
gja, Danja i Czechosłowacja.

—  W  Anglji przeszło 20.000 dzieci 
z rodzin zamożnych wychowywanych 
jest obecnie nie w  domu lecz w  spe 
cjalnych „baby hotels", luksusowo u- 
rząd20nvch, dokąd oddawarfe są zaraz 
po urodzeniu. Dzieci te pozostają w 
„hotelach dziecinrych’’ aż do wieku, 
w  którym przechodzą do szkoły ele­
mentarnej,

H U M O R
W  R E S T A U R A C J I

—  Pu n ie, ch c ia łb ym  d z is ia j du- 
s ta ć  coś, c zego  je s zc ze  n ig d y  n ie  
m ia łem .

—  O to doskonale  s ię  sk łada — 
odpow iada  k e ln er. —  D z is ia j w  
k a rc ie  je s t  m ózg .

SrO SÓ B  N A  W Y W IE Z IE N IE  
W A L U T Y

P a n  L eo n  ma k iopot. C h c ia łb y  
w y w ie ź ć  w a lu tę  za g ra n ic ę . P y ta  
s ię  p r z y ja c ie la  o radę:

—  N a j le p ie j  d ow iesz  się. o tem  
w  k o m is ji d ew izo w e j.

T a n  L eon  id z ie  do k om is ji i m ó­
w i do urzędn ika .

—  P o w ied z ia n o  m i, że pan w ie , 
jak m ożna p rzem y c ić  fu n ty  do 
Lon dyn u .

o rgan izm u  W ykon u j'e  on o 60 u- 
d erzeń  na m inutę, d o s ta rc za ją c  
s yn te ty czn ego  „p o w ie tr za , o ra z  
k rw i" .

D r. C a rre l dokonał w  ob ecn ośc i 
san ch ed ryn u  uczonych  c iek a w e j 
o p e ra c ji na żyw ym  koc ie . U su n ą ł 
mu g ru c zo ł ta rc zy k o w y  i u m ieśc ił 
go w  szk lan n ym  a p a rac ie , sk ła ­
d a jącym  s ię  z szeregu  ru rek , po­
czem  L in d b e rgh  w łą c zy ł p rą d  e- 
lek try c zn y . Z tą  c h w ilą  g ru c zo ł 
ta rc zy k o w y  k o ta  za czą ł o y ć  za s i­
la n y  nam iastką  k rw i.

W  szk lanych  ru rk ach  p ow ięk ­
sza ł s ię s top n iow o  słupek płynu- 
P o  ja k im ś  czas ie  p łyn , o ra z  t len  
zo s ta ły  w yp om pow an e  w  tak im  

sam ym  tem p ie  w  ja k im  podobny 
p roces  odbyw a s ię w  sercu . „N a  
ok o " sp ra w ia ło  to  w ra że n ie  b ic ia  
serca .

C a rre l i L in d b ergh  d o w o d z ili W 
da lszym  c iągu , że  usun ięte z  o rg a  
11'zm u  lu d zk iego , lub  zw ie rz ę c eg o  
kom órk i m ogą  zach ow ać  ży w o t­
ność dzięk i sztucznem u  sercu .

W y n a la zek  w y b itn e g o  u czone­
go, k tórem u  d z ie ln ie  seku ndu je  
lo tn ik  L in d b e rg h , w y w o ła ł o g rom ­
n ie  s iln e  w ra żen ie  na u czes tn i­
kach kongresu . K to  w ie , c zy  d z ię ­
ki n iem u n ie  b ęd z ie  m ożn a z r e fo r ­
m ow ać do tych czasow ych  m e t o d ' 
leczen ia  chorób  serca , o ra z  g ru ź ­
licy.

M ożn a  sob ie  w y o b ra z ić , ja k ą  
sen sac ją  d la  lo tn ik ó w  s ta ła  się 
w iad om ość  o p rzeo b ra żen iu  s ię  
ich  s ław n ego  k o le g i w  u czon ego .

1 '  O  |
SYG NALIZACJE  RAD JO W E  

Najnowsiym  wynalazkiem alarmo­
wym  dla ochrony omów przed kra­
dzieżą w  Amery t  jest system sygna­
lizacji radjowej. Specjalny aparat ra­
d jowy wytwarza wokół oomu na od­
ległość paru metrów strefę naelekby- 
zowaną. Gdy jakiś intruz znajdzie się 
w cbręo:e tego „pola raajuwego” 
rozlega się w e wnętrzu domu dzwonek 
alarm owy i snop światła rzucany jest 
na ściany domu.

S Z K O Ł A  Z A P A R Z A N IA  
HERBA fY

W  Pekinie otwarta została niedaw­
no „szkoła przyrządzania herbaty", 
która cieszy się ogromnem pow o­
dzeniem. Nauczyciele, wykładający 
w  tej oryginalnej szkole, posiadają 
głęboką znajomość „sztuki herbacia­
nej" i szczycą się, że odróżniają wed­
ług zapachu 620 rodzajów herbaty,

do Augustow a
Wobec kilkakrotnych błędnych in- 

forniacyj co do cen przejazdu z W ar­
szawy do Augustowa i spowrotem za­
rząd kolei podaje do wiadomości, że 
cei.a +a przedstawia się następujące: 

W  3 kl. poc. osobowych kosztuje 
normalny przejazd tam i spowrotem 
32 zt. 80 gr., a przy wykorzystaniu 
pociągu pośpiesznego do Grodna i z 
Grodna c 7 zł. 20 gr. więcej, t. j. ra­
zem 40 zł.

Przy w y jeidzle w  soboty i niedzie-

Podróżuj
samolotem

ERYK KAESTME3 2łs)

„ZAGINIONA MATURA”
T tnm B czyła  M agda len a  S a m °zw a n ie c .

— M u s i ju ż  m ieć  s w o je  p ow o d y  —  o d p a rł K a rs ten . —  D la  za ­
b aw y  sp ew n ośc ią  n e p o zm ien ia ł p lan ów .

A t le ta  p o ch y lił  b yczy  kark. —  M am  w rażen ie , że s ię  d z iś  bez ja ­
k ie jś  m a łe j b ija ty k i nie ob e jd z ie .

—  B yć  m oże —  m ru kn ą ł A c h te l. —  A le  ja  je s tem  in teligen tn ym i 
c z łow iek iem  i mam p ra w o  żądać w y ja śn ień . —  N ie  je s t  s ię  wkońcu 
agen tem  p o lic y jn y m i

—  W p ro s t  p rz ec iw n ie  —  zach ich o ta ł S to im .

—  K o g o  m im  u n ieszk o d liw ić  i za co, je s t  m i obo jętn em , by leb ym  
© trzym ał m oje  h o n o ra r ju m  —  za u w a ży ł a tle ta .

< —  P r o le ta r ju s z e ! —  z p oga rdą  m ru kn ą ł pan  A c h te l.

—  T y  stu l g ęb ę  le p ie j —  za w o ła ł K a rs ten . —  S z e f ju ż  w ie , co 
fODi. C zy  ci to na p iśm ie p ow ies i na nosie, c zy  n ie. t

—  N a  tak .m  cze rw on ym  nosie  w o g ó le  n ie  n a leży  ju ż  n ic  w ie ­
szać  - rzek i Storm .

N a  dan c in gu  w  W a rn em iin d e  od ch od z iła  zabaw a. G oście  k u ra ­
c y jn i p rzyb y li p o p rzeb ie ra m  różn ie . N ie k tó rz y  ja k o  H iszp an ie , inn i 
j  iko m aryn a rze . N ie  b rakow a ło  też s tro jó w  an tyczn ych , an i te ż  a r y ­
s tok ra tó w  z czasów  R okoka. E lek try c zn e  lam py  o w in ię te  b y ły  ko- 
lo ro w em i b ibu łkam i, Z za c is zn ych  k ąc ików  sa li i ló ż  w y p ły w a ły  p a ­
p ie ro w e  serpenty ny na środek  sa li. M ia ło  s ię  w ra żen ie , że  ca ły  ten

loka l b u dow an y  był p rzez  rom an tyczn ie  n a sta w ion ego  a rch itek tę , 
p o n iew a ż  co krok  n apo tyka ło  s ię  ta jem n ic ze  schodk i, g a le ry jk i,  s lu ­
p y  i ba lu strady , w ś ró d  k tó rych  m ożna by ło  doskon a le  b a w ić  się 
w  ch ow an ego . O rk ie s tra  g ra ła  z tem peram en tem  i ch o c ia ż  Iren a  
Sm utny w y b ra ła  s to lik  zn a jd u ją c y  s ię  da leko od o rk ie s try , O skar 
K u le , ledw o u s iad łszy , p oczą ł en e rg ic zn ie  w a lc z y ć  ze snem

O b o je  m łodzi s ied z ie li obok  s ieb ie , u śm iech a jąc s ę, pelm  dobreji 
w o li, a żeb y  o ch ra n ia ć  je g o  sen.

—  O strzega łem  w as —  rzek ł s tary  pan, z ie w a ją c . —  N ie  w iem  
co to m a za zw ią zek , a le  ile  ra zy  słucham  m u zyk i, za raz m uszę 
zasnąć.

—  T o  n ie  m a nic z n iem u zyka ln cśc ią  w sp ó ln ego  —  rzek i m ło ­
d z ien iec  u p rze jm ie . —  R a c ze j p rzypu szczam , że  bardzo  g łośn a  m u­
zyka w  ten  sposób na pana dzia ła .

—  Z ga d za  s ię ! —  za w o ła ł K u le  z zad ow o len iem . —  lm  g ło ś n ie j­
sza m uzyka —  tem  ja  s ię  czu ję  b a rd z ie j zn użon y. —  Tak , a te ra z  
id źc ie  ta ń c zy ć !

—  C zy  n ie  by łoby  le p ie j,  a żebyśm y panu d o trzym yw a li to w a ­
r zy s tw a ?  —  za p y ta ła  m łoda d z iew czyn a .

—  N ie , n ie  b y łoby  le p ie j.  M a rs z  do ta ń c a '

W s ta li i w ężo w em i ru cham i p rzec isk a ją c  s ię  m ięd zy  s to likam i 
zn a le ź li się w końcu  na środku sa li. W  te j u c ią ż liw e j d rodze m u­
s ie li k ilk a k ro tn ie  o t r z e ć  s ię o schodk i, natknąć się na ja k ie ś  n iep o ­
trzeb n e  s lu p y  i b łą d z ić  p op rzez  zac iszn e  zakątk i sa li. T ań czą c  
a n g ie lsk ieg o  w a lca , K u d i S tru ve  rzek ł do s w o je j p a r tn e rk i: —  T en  
lok a l rob i na m n ie  w ra żen ie , ja k g d y b y  by ł b u d ow a n y  p rzez  ja k ie ­
goś  en tu z jas tę  gotyku .

—  Czy pan  rozu m ie  s ię  na go ty ck im  s ty lu ?  —  zap y ta ła .

—  N ic  a n ic, —  odparł, —  a le  na w ieku  dw u dziestym  te ż  n ia  
rozu m iem  s ię  w ca le .

A n g ie ls k i w a lc  n ie  m ia ł końca. G dy o rk ie s tra  na ch w ilę  p rz e ­
ryw a ła , a żeb y  zac ze rp n ą ć  oddechu , p u b lic zn ość  k laska ła  tak d łu­
go, pók i w a lc  n ie  zm ien ił s ię  na tan go . D y ry g e n t  śp iew a ł do tego  
tekst, k tó ry  sk łada ł s ię  ze  s łów  w szy s tk ich  zn an ych  s z la g ie ró w .

—  T o  b rzm i ja k  b igos  —  zau w aży ła  Ire n a  Sm utn y d ow c ip n ie .
—  M u si tak  b yć  —  odparł. —  P u b lic zn o ść  p rzyw ią za n a  je s t  do 

w szys tk ich , n a w et n a js ta rs zy ch  p rzeb o i i tak i fa b ry k a n t p iosen ek  
n ie  m oże  d la tego  n ic  n o w ego  s tw o rzy ć . N a w e t, g d yb y  p o tra f i ł .

G dy tan go  n a res zc ie  zakoń czy ło  się , w r ó c i l i  sp ow ro tem  ao  s to­
lika . P a p a  K u le  spa ł sm aczn ie . P r z y  w ydech u , je g o  k rza c za s te  wą- 
sy  p o ru sza ły  się. C h w ilę  p r z y g lą d a li mu się  u baw ien i. —  C zy  po­
ło żym y  go  do łó żeczk a?  —  za p y ta ł S tru ve .

W  tym  sam ym  m um encie K u le  o tw o r z y ł o czy  i ze źd z iw ien iem  
ro z e jr z a ł s ię  w oko ło .

—  A ch , ta k ! —  m rukn ął. —  N ie  w ied z ia łem  spoczątku  zu pe ł­
n ie, g d z ie  s ię  zn a jd u ję .

C h c ia ł coś w ię c e j p ow ied z ie ć , a le  n a g le  je g o  oczy  z r o b iły  się 
ok rąg łe , ja k  u la lk i, w p a trzo n e  tępo w  je d en  punkt stołu .

M łod z i lu d z ie  s p o jr z e li w  tę  sam ą stron ę  i n a g le  panna Sm utny 
z rob iła  s ię k red ow o  b ia ła . —  T o  n ie m o ż liw e ! —  szepn ęła .

N a  s to le  le ża ła  m ała  paczuszka.
B y ła  to  ta  sam a paczka, k tó rą  w  po łu d n ie  w  K open h adze  po ta ­

jem n ie  w rę c z y ła  panu K u lc o w i!  I  ta  sama, k tó rą  na tra je k c ie  
„D a n cm a rk " fa łs z y w y  ce ln ik  sk rad ł panu K u lc o w i!

S ta ry  pan z ła p a ł s ię  za  g ło w ę . —  M oże  ja  je s zc ze  ś n ię ! —  za- 
n y ta ł.

(C . d. n )

RED AKCJA- Warszawa ,  Al. Jerozolimskie 121. Telefony, 666-68 (sekretarjat) 666-09 (ogó ln y ). Sekretarz re­

dakcji przyjmuje interesantów codziennie z wyjątkiem niedziel i świąt w  godz. 1 1 - 12 -

AD M IN ISTR AC JA : Warszawa, Al. Jerozo ':mskie 121- T e le fon y  Zarząd 691-64, Prenumerata 691-66, Księgo­
wość i Kasa 220-30. Dziai Ogłoszeń Zgoda 1, tel. 691-56, Kantor —  Zgoda 1, te l 230 00. Skrzynka pocztowa 
745. Adres te legraficzny — AB C  W arszawa, Konto P.K.O. Nr. 15 798.

PR ZE D S TA W IC IE LS TW A : Piotrków Trybunalski, Słowackiego g, tel. 59, Włocławek, Cyganki 24. tel. 13*.
PR E N U M E R A TA ; miejscowa (z odnoszeniem do domu) i aa prowincji zł, 2 30 miesięcznie; wydanie D wraz 

z dziełami Sienkiewicza zł. 3.30 miesięcznie.

1̂  ' ł ir„ , _  — *a miejsce wysolccSci 1  m ilimetra prze- szerokość jednej szpal-
ty  (na wszystkich stronach po 6 s zp a lt): na 1 -ej stronie— 1  zi, 

w tekście (wśród a :tyku łów ) — 70 gr., »  reklamach Iwśród og łoa -er ) —  50 g '1 , na _ ostatnie strome — 
60 gr. N ota .k i reklamowe —  L ii.  Ićomunikaty i wyjaśnienia -  1.50 i., opisy specja'ne — F zł., lekar­
skie —  30 « .  N ta ra U g ja  po S gr. Drobne po 20 g za wyraz, duże litery w ogłoszeniach „drobnych" liczy
się z *  oddzielne wyrazy, a tłusty urmk —  podwójni* Notatki -eklamowe oznacza się cy frą  (N .J , a Komamka-
ty  i wyjaśnienia cy frą  (K  ). Za terminy uruku ogłoszeń Adm inistracja nie odpowiada,
W yd i'iJ  ogłoszeń Zgoda 1, teL to l-56  —  biiiro czynne oo godz. 9 rano do 6 wiecz.

ledaktor odpowiedzialny: Józef HztjKcrrfe. Druk. Litówka. S. a #, a. Warsia t l  Nowy Świat 2£ SKydawca: SFoŁKa  WYDAWNICZA „ZGODA".


